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q Poznania, d. 4. Września. 


Zoftawszy JW. hrabia R ydzyński, nomino- 
wanym na. bifkupftwo Cheżmińtkie, zawakowała 
po nim fufiragania w dyecezyi Poznańfkicy, Krol 
mt mianował na ten ftopień JW. de Mach Y» bi- 
fkupa Thanazyeńfkiego &c. &c. przez patent reką 


własna podpifany, w AWA wyliczywszy mnogie 


zailugi rzeczonego JW. b kupa tak wkościele, lad 
ko teź tw krain, zapównia inn wszelkie prawa, 
przywileie, fwobody, godności, i korzyści z tem 
doftoieńftwem złączone, tak łalkawie, iak uro- 
czyście. 


z Warszawy, d. 27. Sierpnia. 


Bukskewden, Generał Major Woyfk Nayiaśnieyszey 
Imperatorowey Wszech Rojjyi, ley Imperator- 
Jkiey Mci Fliegel- Adjutant Gc. Èc. 


Gdy wielokrotne zdarzenia wymagaią prędkiego 
spraw po Ziemitwach załatwienia, ktore przez 
liczne spraw w regeftrach ordynaryynych zagęszcze- 
nie przyspieszonemi bydź nie mogą, „zatym mieć 
chcę, iżby we wszyftkich sądach Ziemfkich do 
spraw prędszego rozsądzenia potrzebuiących, re- 
geftr oddzielny extraordynaryyny. był uformowa- 
ny, do ktorego szczegolnie za wyrażnym moim 
na piśmie pozwolenien? sprawy z pozwow, co do 
czasu uniwersałem moim przepisanego, wyszłych 
wpisywane i z niego sądzone bydź powinny, do 
ktorych odsądzenia dni uzy w tygodniu po obie- 
dzie, to ieft: Worek, Czwartek i Sobotę prze- 
Zuaczam. Dan w Warszawie, dnia 27. Mca Sierp- 
nia 1795 roku. 


> (L.S:) Bukshewden 


z Warszawy, d. 29. Sierpnia. 
Bukskewden Generał-ffpjor woyjk Naylaśnieyszey 
Imperatorowey wszech Roffyi, Ge. Ge. 

Gdy ftoyki dotąd przeż obywateli Ziem i Powla- 
tow podług dawnieyszego mego urządzenia utrzyz 
mywane, w Miaftach i W fiach gdzie fłacye Poczto- 
we znayduią fię, nie fa koniecznie potrzebnemi; 
Przeto chcąc ile możności ulgę obywatelom fw po- 
noszenych przez nich ciężarach uczynić, Od utrzy- 
mywania itolek takowych w mieyscach, gdzie Po. 
czta znayduie fię, tychże obywateli, od dnia r; 
mca Września roku bleżącego zaczynaiąc uwalniam, 
w mieyscach zaś; gdzie Poczty niemasz fłoyki do- 
tąd będące, do dalszego mego urządzenia utrzy- 
mywane bydź powinny.  Zważaiąc oraz zniżoną 
w tym czalie cenę fianą i owsa, opłatę dotąd po 
ZŁ. 3. na milę od iednego konia, za dozwoleniem 
moim z powodu drogości przez Pocztmayftrow 
wybierana, iako dla przeleźdzaiących w tym czafie 
uciążliwą do zł. pól. 2. iak dawniey było Zaczyna 
ląc, od r. Września roku bieżącego zmnieyszam , 
ktorą to cenę, tak Paffażyerowie, iako i Kurye- 
rowie Roflyyscy bez żadney excepcyi, brane przez 
fiebie konie, gotowemi pieniędzmi opłacać powin- 
ni.  Dopilnowanie ufkutecznienią ninieyszego mes 
go urządzenia Dyrektoryum Generalnemu Pączt 
zalecam, Dan w Warszawie dnia 13. Sierp, 1793. 

L.S.) Bukshewden. 


Bukskewden, Generałmaiou Gc. Gdy zamiar i 
cel urzędowania mego nie inny był iieft, iak tyl- 
ko czynić ufilne fłarania do przyspieszenia każde. 
mu Obywatelowi i mieszkańcowi kraiu pod rzą. 
dem moiim będącego, sprawiedliwości i ulgi w cię- 
źnach, z powodu Rewolucyi ponoszonych, prze. 


to miło mi ieft, gdy mogę uwiadomić tychże Oby- 
wateli, iż za przełożeniem Naywyźszey Władzy, 
przćżemnie ućzynionym, nayfurowsze ftofownie 
do Praw i urządzeń Gubernialnych, przez Nay- 
iaśnieyszą Imperatorową wszech Roffyi, a Panią 
moią Naylitościwszą zaaprobowanych, wydane 
zoftały rozkazy naftępulące: ' 

1.) Pałace i domy, czyli mieszkania obywytel- 
fkie, oraz wszelkie zabudowania dworfkie w do- 
mach i wfiach, iakieykolwiek natury znayduiące 
fig, przez obywateli zamieszkałe, niemniey Klasz- 
tory, Płebanie, domy pocztowe, Fabryki, Aufte- 
rye i karczmy, przez woyfkowych, iakieykolwiek 
rangi będących, na kwatery znaylowanć bydź 
nie mogą 1]nie powinny. 

2.) ŁowienieRyb po ftawach, fadzawkach, ka- 
nałach iieziorach, niemniey: wycinanie drzewa w 
lafach; zupełnie Woyfkowym Roffyyfkim ieft za- 
bronione. 

3.) Branie Podwod, wybieranie Furażow, pro- 
wiantow, i jakichkolwiek bądź artykułow, bez 
opłaty gotowem pieniędzmi, podług ugody do- 
browolnie naftąpioney, tymże woyfkowym naylu- 
rowiey reft zakazane, nawet Palety na to wszyitko 
bez wyrażnego mego rozkazu lub dozwolenia przez 


Komumiffye porządkowe, wydawane bydź nie po- 
winny i nie mogą. 


4.)  Włościanie czyli poddani, od żywienia żoł- 


nierza Roffyyfkiego, na kwaterach ftoiącego, 1 
czynienia onemuż jakichkolwiek wygod, zupełnie 
f} uwolnieni, i oprocz ciepła wody igarka, nic 
więcey żołnierzowi dawać nie fą obowiązani, wol- 
' no iednak będzie każdemu poddanemu po przyła” 
cielku z żołnierzem za poprzedzaiącą dobrowolnie 
vpodzoną opłatą Q żywność ułożyć fię 1 umowić. 

5.)  Załecono ieft wszyftkim Kommendantom 1 
szczegolnym ofobom woyfkowym, ażeby z kaźdey 
wsi, gdzie na kwaterach fłać będą, co miefiąc brali 
kwity od obywatełow i poddańttwa, iako żadnych 
pretenfyi-do nich nie maią, i te przed Generałami 
respective swych dywizyi f(kładali, takowe zas 
kwiry, czyli fą realne, i przez woyfkowych nie 
wymuszone, Kammiffye porządkowe examinować, 
i na hich zaświadczenia podpifywać powinny, po 
podpifaniu zaś dopiero, czyli zaaprobowaniu przez 
Kommiffye, też kwity przez Generałow przyięte 
zoftaną. 

6.) Gdyby ktoren z woyfkowych w czymkol- 


wiek przeciw ninieyszemu urządzeniu poftąpił fo- 
„bie, tedy takowy natychmiaft przytrzymany; 1d0 


naybliższey kommendy, lub Smotrytela woienne- 
go, po odebranie przyzwoitey kary, przyfławiony 
być powinien. 

Ninieyszego urządzenia we wszyftkich punktach 
ufkurecznienie, i exekucyi onegoź dopilnowanie, 
Kommifłfyom porządkowym, wraz z Smotrytelami 
wolennemi zalecam; ktore to Kommiflye toż u- 
rządzenie dla wiadomości obywateli i poddanych 
w Ziemi fwey ogłofić, i po parafiach z Ambon pu- 
blikować rozkażą. Dan w W arszawie dnia [27 
Sierpnia 1795. 

(L.S.) Bukshewden, 
7 Berlina, d. 2a. Sierpnia. 

W tych dniach Krol JMść oddał wizytę Feldmar= 
szałkowi de Móllendorf w dobrach iego Lich- 
tenberg. Margrabia Carmarthen syn Xięcia 
Leeds, dawnego sekretarza ftanow W. Brytanii i 
P.Hippisley członek Parlamentu używany świe- 
żö do rożnych negocyacyi-we Włoszech, IQ. t. me 

rezentowani byli u dworu, j 

Lift adreffowany do Redaktora gazety Francuz- 
kiey tuteyszey: „,GenerałDumourier w pierw- 
szym tomie życia swego pag. 198 czyniąc wy- 
kład fił not kacji Polikiey mogł. iż część A 
litarna złożona była między innemi z4 do 5000 lu- 
dzi pod kommendą dobrego ollicyera, imienie'n 
Zaremba, lecz ktoremu zaufać niemożna było, 
ponieważ zóftawał w relacyi z Krolem Prufkim, 
odzie w R. 1772 fłużbę przyjął. Anegdota ta ieft 

ałszywa. Zaremba, o ktorym mowi, I) umou- 
rier i ktory należał do linii katolickicy te- 
go imienia, nie miał żadnych relacyi z kro- 
lem Prufkim, i nigdy nie wchodził iego fłużbę. 
Zwiedziony rownością imienia P. Dumourier 
brał go za nieboszczyka Zarembę z linii prote- 
fianckiey tey familii w Litwie, ktory będąc Sze- 
fem regimentu pieszego, zaszczycony rangą Genc- 
rał Lieutenanta 1 Orderem Orła Czarnego umarł w 
Brieg roku1786. Officer ten ftrawił wiek swoy 
w fłużbie Krola JMci Prufkiego, wszedłszy do niey 
R. 1734. w randze Chorążego w regimencie de 
Dohna, potymHautcharmoy., ktorego nako- 
niec sam zoftał szefem w roku 1770. Gdy wiele 
natym zależy familii iego, aby niebył brany za 
generała Polikiego konfederacyi, 0 ktorym w 
życiu Dumouriera jiet wzmianka, proszę 
WPana, abyś uwagę tę raczył umieścić w ga- 
zecie swajsy .* (Podpisano: 
Marc aya Aonsylu7 tayny Amtofady w 
Depariamencie Interejow zagranicznych, 
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z Hamburga, d. a7. Sierpnia. 


Pogłofka rozfiana powszechnie na d. 16. w Pa- 
ryżu, o nowem wylądowaniu Anglikow i Emi- 
grantow na piafki pod Ołonne, była pewnie wy- 
nalazkiem lichwiarzow. Nie było o tem wzmian- 
ki ani wkonwencyi, ani w gazetach Londynfkich, 
od d, 18.t.m. w ktorych nawet nie czytamy, iżby 
iaka efkadra wybiegła. A przecież mufiałyby tam 
wiadomości przyyść były, gdyż to wylądowanie 
na d. Io. lub II. ufkutecznione bydź miało. 


z Drezna, d. 24. Sierpnia. 


Generał de Budberg bywszy guwerner Wiel- 
kiego xcia Konftantyna, odebrał rozkaz wyie- 
chania do Koburga,-celem zaproszenia, i przy- 
wiezienia Xiężny de Coburg, z trzema iey cor- 
kami do Petersburga, ażeby z pomiędzy nich 
drugi Wielki xiąże oblubienicę fobie wybrał. 


z Wiednia, d. aa. Sierpnia. 


Cefarz Jmć umieścił w woyfkach fwoiich Fran- 
cuzkiego generała Klingłin, mianuiąc go Gene- 
rał- malorem w korpufie generała de Wurmfer. 

Duch ftronności, ktorym fię parlament nowy 
Korfykańfki unofi, zagraża wyfpie nowemi za- 
mieszkami. Przeciwnicy generała de Paoli, kto- 
rzy oraz rządowi Francuzkiemu fprzylaią, odwa- 
żyli fię w Niedzielę oftatnią podczas feftyi Parla- 
mentowey, pokruszyć pofąg Paolego, ktory fa- 
lẹ zdobił. Zarzucalą mu, iż do otrzymania wice- 
reioftwa zamierza, i domagaią fig, żeby wyfpę o- 
puścił, i nigdy do niey nie powrocił. Wicerey, 
będąc naturalnym obrońcą Paolego 1iego ftron- 
nikow, zamyśla o pefkromieniu tego zuchwalftwa, 
1 pomście, „chocby gwałtowney. 


Lifty oftatnie z Neapolu donosząc o mnogości 
ofob świeżo aresztowanych, rokuią nowe rozru- 
chy, z przyczyny nowo odkrytych fpifkow. Krol 
Jmć poftrzegłszy, że w iego gwardyi bardzo wielu 
fię uczeftnikow infurgencyi uknowaney przed kil- 
ku miefiącami znayduie, ktorey dowodzcy areszto- 
wani zoftali , widział fię bydź w potrzebie do zwi- 
nienia tego korpusu, 1 wybrał znaczną liczbę offi- 
cyerów podkomendnych pomiędzy innymi regi- 
mer tami, z ktorych nową gwardyę utworzył. — 
Powiedalą, że boiażń wybuchu is furrekcyi wftrzy- 
mule wyrok na xcia Ludwika de Medicis, i 
iepo wspolnikow zapadły, 


7 Turyna d. 8. Sierpnia. 

Wydatki iwoienne na kampanią ninieyszą wy- 
noszą do 54,471,000. liwrow Piemontfkich. 

Wydatki, ktore miafto w trzech leciech woyny 
ninieyszey miało, wyprożniły iego fundusze tak 
dalece; iż chcąc wyfłarczyć na dal, i utrzymać 
swoy kredyt, nową pożyczkę, za zezwoleniem 
Krolewfkiem, etworzyć mufiało. 


z Medyolanu d. 6. Sierp. 


Donoszą z Saluzzo, pod!d. 27. Lipca, że 
pod Propano oboz zatoczony, celem wftrzy- 
mania filnego korpusu Francuzów, cisnących fię 
z Delfinatu. Twierdzą iednak inni, iż oboz ten 
nie inny ma zamiar, iak bronić przeprawy za 
Var ku Nizza. Lecz bądź co chce, to pewna 
że oboz sprzymierzonych iftotnie 45,000. iazdy 
licy. 

Piszą z Alba, że na d. 2. t. m. w nadbrzeżu 
Genueńfkiem ftraszną kanonadę fłyszano; dono- 
szą przytem, że oboz pod Saluzzo niespodzia- 
nie zebrano, i całą iazdę ku Coni wykommen- 
derowano. Wnoszą ztąd, że w nadbrzeżu Ge- 
nueńlkiem ważnego fię coś ftać mufiało, a zatem 
że centrum linii Francuzkiey coś ma w zamyiłach. 


z Hegi, d. 2. Sierpnia. 

Efkadra Hollenderf(ka wybiegła w zeszłym tygo- 
dniu z Texlu na morze połnocne; lecz poftrzegł- 
szy mnogość okrętow Angielfkich, ktoreyby fię 
oprzeć nie potrafiła, powrociła bez odwłoki. 

Liczba woyfk Francuzkich ubywa codziennie, 
eo nam czyni nadzieię, że niebezpieczeńftwa nie- 
masz, ktoregoby fię kraie Rzplitry naszey obawiać 
mogły. 

Jutro zjadą fię deputowani od Klubow po Pro- 
wincyi Hollandyi znayduiących fię, cełem nara- 
dzenia fię o śrzedkach do zwołania konwencyi naa 
rodowey , ktorą Patryoci po części za nieużytecz- 
ną, po części zaś za szkodliwą maią. 

W niofek Klubu tuteyszego , żądaiący wygnania 
z krarow Rzplitey wszyftkich familiow po officyem 
rach i żołnierzach, ktorzy emigrowali, pozofła= 
ch był tęgo zbity , i nie zoftał przyięty. Duch 

ronnićtwa pokazuie fię od czasu do czasu w gwał- 
townych wybuchach.  Znayduiemy czasem poz- 
dzierane wszyftkie odezwy i obwieszczenia od Re= 
prezentantow ludu wydane i nowywieszane, a dos 
więdzieć fię, mimo wszelkie ufilności, nie można, 
kto ie zdziera, ` | 


Municypalność Amszterdamfka zoftała przymu- 
szoną uchylić całą radę woienną, ponieważ nie- 
ehciała potwierdzić mianowania obywatela Bo- 
sterd na mieysce Kommendanta zaftępczego w 
tem- mieście. 


7 Londynu, d. 21. Sierpnia. 

Rzeczą teft nieżawodną, że flota Roflyyfka od 
6. okrętow liniowych z 6. okrętami Anglelfkimi 
złączona, na morze połnocne pod dowodztwem 
Admirała Duncan wybiegła. 

Za rozkazem rządu maią bydź wszyftkie okręty 
liniowe do flużby wyporządzone. Liczba ich wy- 
nofi do 230. Noszą armat od 64. aż do 120. — 
Wywoz ferżow przez Hamburg do Hollandyi 
zoítał pozwolonym. — W Dublinie obwie- 
szono w tych dniach dwoch rozboynikow Ma- 
guire, iGrimes. Pierwszy oświadczył krotko 

rzed śmiercią, że Grimes żadnego uczeftnićtwa 
Jego rozboiow nie miał. Toż twierdził i ten o 
tamtym, dodaiąc, iż on fam na naznaczoną mu ka- 
rę śmierci, nie tylko przez mordy popełnione za- 
$lużył; ale też przez krzywoprzyfięztwo, ktorego 
fig w Drogheda dopuścił, zaprzyfięgatąc fałszy- 
we świadećtwo przeciwko obwinionym tam Q 
zdradę wyfoką. 


q Marsylii d. 7. Sierpnia. 

Spokoyność panuie u nas nienaruszona, ale 
Żywności i rzeczy pierwszey potrzeby drożeią co 
dzień nie więcey, lubośmy zbior obfity mieli. 
Udział chleba codzienny nie ieft dotąd pomnożo- 
ny, a cena za funt chleba ieft 15. do 16. Fran- 
kow. — Przybycie reprezentanta Cadroy do 
vas, nabawiło nas było trwogą, gdyżeśmy rozu- 
mieli, że miffya iego podobny zamiar mieć mo- 
gła, iak miffya do Lugdunu. 


z Włoch d. ta. Sierpnia. 


Twierdzą powszechnie, że generał Keller= 
mann do Francuzkiego miniftra w Genui pisał, 
iż Auftryakow na d. I. t. m. przymufił do opu- 
szczenia Finale. Zdobyli przy tey okazyi Fran- 
cuzi 12. dział, i zabrali 400. niewolnikow. 

Na dniu 7. rozsadził w Senach proch zalęty 
fłarą wieżę, w ktorey był chowany, ze firaszli- 
wym szeleftem. Nie więcey iednak, lak tylka 
$troż prochowy fłracił przytem życie. 


7 Andernach d. 14. Sierp. 


Na dniu 9. t. m. przechodziła drogo Koloń- 
fką mnoga artyllerya Francuzka ku Koblenz; 
a lubo noc nadzwyczay ciemna była, poftrzegły 
forpoczty Auftryackie na tamtey ftronie Renu 
przecież ten transport, i dawano nań ognia z ich 
batteryow. Kommendant Francuzki kazał kilka 
granatnjkow na Rhe:nprohl kierować, a gd 
ogień nieprzyiacielfki uftać nie chciał, zapalił ic- 
den dom we wf. 


W nocy między 12. i 13. poflrzegli Francuzi 
obozułący pod Weissenthurm niezwyczayne 
poruszenia w woyfkach Auftryackich na drugiey 
ftronie Renu ftoiących.  Zatoczyli przeto działa 
swole na brzegach, 1 ftrzelali gęfto na nieprzyła- 
ciela. Gdy mgła upadła, okazało fię że Auftrya- 
cy w nocy kilka batteryow na brzegu usypali, i 
pofterunki wzmocnili. Podwoiili więc Francuzi 
swoy ogień, i zburzyli kilka batteryow nieprzy- 
iaciellkich. Nie dali fię iednak Auftryacy od ro- 
boty odpędzić; nie dali nawet ani raz ognia. 
Wczora powfłał ogień na nowo i tęższy, i nieu- 
ftał ieszcze. Francuzi ściągaią wielką potęgę, i 
sprowadzaią liczną artylleryą pod Weissen- 
thurm, 


z Akwizgranu- d. 17. Sierp. 


Onegda exekwowano tu 6. granatyerow Za roZ- 
ruchy na dniu 29. Lipca utworzone.  Rozftrzes 
lano ich podług dekretu. Trzymali fię winoway= 
cy umieraiąc za ręce, z niezawiązanemi oczami, 
kee tchem oftatnim : Niech; żyie rzpli- 
ta! 


Do wiadomości. Po zapadłey świeżo śmiera 
ci brata mego Walentego Roszkowfkiego, Szam- 
belaua J. K. Mci, wzywam i upraszan każdego, 
ktobykolwiek iakowe miał do niego pretenfye, 
żeby fię do mnie iak nayprędzey zgłofił, i dowo- 
dy okazał, choć liftownie, celem odebrania nale» 
żytości fwoiey na S$. Jan w roku bieżącym. Kto 
kroku tego uchybi, fam fobie trudności przypi- 
sze, ktore potem naturalnie znaleźć mufi. 

Dan w Kotlinie, d. 1. Wrzesnia 1795. 

Andrzey Roszko wfíki. 
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z Nantes d. 8. Sierpnia. 


Chodziła wieść po wszyftkich departementach 
zachodnich, iakoby Emigrantom i Szuanom na 
połwyspie de Quiberon obtoczonym kapitula- 
cya przyrzeczona była. Nie ludzko by to było, 
ftrzelać przy zimney krwi do ludzi, ktorzy iedy- 
nie wtey myśli broń złożyli, żeby przy życiu 
zofłali, Tym czasem czytamy tu w tey mierze 
odezwę reprezentanta ludu Blad, w naftępuią- 
cych wyrazach: 

„ Reprezentanci ludu, ezłonki wydziału ocale- 
nia, wyfłani mimo porządku do woylk w nadbrze- 
zu Cherburfkiem, i w departementach nad 
Oceanem leżących, do wszyftkich Francuzow. 

Obywatele! Dowiaduiemy fię, iż niektorzy zle- 
myślący, albo oszukani ludzie rozfiali, lub ftwier- 
dzili w publiczności pogłofkę, o mniemaney ka- 
pitulacyi między woyfkami rzplitey, ktore poł- 
wysep Quiberon odzyfkały, i Emigrantami i 
Szuanami wziętymi tamże w niewolę. Odważono 
fię twierdzie, iŻ ci nie inaczey broń złożyli, iak 
tylko ża poprzedniczą obietnicą, iż przy: życiu 
zoftaną. „Winni iefteśmy prawdzie, woyfku, i 
nam samym, zaprzeczyć takowemu fałszowi. Re- 
publikani! czytaycie oświadczenie nasze do kom- 
mifłarzow woyfkowych, ktorym sądzenie ieńcow 
ieft zlecone. Wy zaś wszyscy, ktorzy na prożno 
ufiłuiecie popierać rolalizm, wy ktorzy kłam- 
ftwem obrzydłem zkazić chciecie zwycięztwo, 
samey iedynie odwadze nieuftraszonych woyfk 
naszych winne: pękaycie od złośei, widząc tarczę, 
o ktorą wszyftkie fię wasze! nieudolne ufiłowa- 
tia, wszyftkie wasze bezfkuteczne gniewy kruszą, 

W Nantesd. 17. Thermid (4. Sierp.) r.3.rzpitey. 

Jmieniem ludu Francuzkiego.” 
„Z Vannes d. 14. Thermidora (1. Sierp. ) 


Reprezentanci ludu Francuzkiego, członki wy- 
działu ocalenia, wyfłani nadzwyczaynie do de- 
partementow zachodnich, oświadczalą: że lubo 
byli na mieyscu, i prowadzili kolumny Republi- 
kantfkie: nie wiedzieli atoli o żadney kapitulacyi, 
ani nawet o żadney kondycyi, umowioney z Emi- 
grantami i Szuanami zabranymi -w Quiberon. 
Qświadczaią: że generał kommenderuiący i inni 
wpewnili lich, że] nie tylko nic nie przyrzekli, 
aje nadto otwarcię do dowodzcy Sombsgnil.3 


Dodatek do Nru. 71. Gazety Południowo -Pruikiey. 


m 


do fnnyck wspolnikow iego mowili, iż ani mogą, 
ani chcą co obiecywać. ©świądczalą nakoniec: 
że ieżęli ktory z officyerow, wzywał patryctow, 


Republikanow , ktorzy fię w twierdzy znaydowalł 


(było ich tam wielu) iźby broń złożyli; tedy 
obracali mowę do więźniow Francuzkich gwałtem 
zaciągnionych; do rolnikow przymuszonych do 
opuszczenia swych domow ; ale nie do zdraycow, 
z ktorymi traktować żadne prawo nie dozwala, 
(podp.) Blaa. 

Stosownie do reieftru wielu Emigrantow, wzię- 
tych w niewolą w Quiberon, poznanych iuż i 
osądzonych, było między nimi r6. kapitanow, 
38. porucznikow, 34. podporucznikow, 30. cho- 
zążych, 14. Sierzantow , i IO. fizylierow; powięk- 
szey części sama młodzież, w kwiecie wieku, wy- 
bor bywszey szlachty Bretańfkiey z familiow Du: 
dresnai, Brisac, Dorvilliers, Duquen- 
go, Goyon, St Alóuarn, Coetlosquet, 
Lavilleleon, Tromelin, Gonidec, Bois- 
baudry, Sainte-Susanne, Delaye, Ville- 
blanche, Lanjamet,iDelanoue, Quelen, 
Duclesmeur, Talhouet, du Bourgblanc, 
Cornulier, Debruc, Féline, d*Hatryit.d. 
Z resztą też same lifty, ktore nam reieftra te śmier- 
telne czytać daią, donoszą, że flota Angielfka u- 
fiąpiła; lecz rapporta od morza nie ftwierdzaią 
tey wiadomości, owszem głoszą że fię Anglicy 
codziennie mnoźą pod Belle-Jsle, 


Podchlebialiśmy sobie dotąd, że efkadra nasża 
wybiegnie z portu S, Louis na pomoc Belle- 
Jsle; lecz widzimy iawnie że morfka potęga na- 
sza tak ieft rozroblona, iż ią w portach zoftawić 
mufimy. 


z Paryta d. 15, Sierpnia. 


Położenie 'miafta naszego nie odmienia dotąd 
swey poftaci. Teatrow mamy pięć razy tyle iak 
przedtem; a przecież widzimy ścifk taki przed 
Kemedyarniami, iak przed piekarniami, Prome- 
nady są natkane kobietami w kosztowne kleyno= 
ty uftroionemi; a ulice pełne ubogich schorza= 
łych. Płacz i pieśni, rozumowanie o prawach 
1 igrzylkach, o zasadach i o modach, - wszyft= 
ko to iednem uehem, i razem fłyszeć można! —ieft 


to narod » dzięci, Z rana grozi niębespieczeńfiwo 


wolności publiczney; a wieczorem - zapominamy 
© wolności, o wszyfłkiem, ochłodziwszy zapał 
łodami u pana Garchy. Nic ciekawszego, lak 
widzieć ponurą niespokoyność na t:rarzach lich- 
wiarzow, tworcow siou, l tym podobnych fiwo- 
rzcń. Wieści o pokoiu zawracaią im głowy. Tym 
czasem lataią ich duchy ufiuźne, przedaiąc w ce- 
nach tanich, iak gdyby wszyftkie pieniądze po- 
chłonąć chcieli.  Uhnaruią każdemu bardzo grze- 
cznie tabaki, cukru, swiec, mydła, it. d. Podko- 
mendni, że tak rzekę, ( bo w rzplitey tych zło- 
dziciow są i naczelnicy ) żalą fię prawie tak, lak 
wyżfi ich wodzowie. Obwiniaią głośno rząd o 
tyranią, ponieważ ufiłuie pofkromić ich łupieftwa. 

Litty z Vitré donoszą, że kommunikacya po- 
niższey Bretanii ieft zupełnie przerwana. Między 
Lavali Vitré przeiechać bez niebezpieczeńftwa 
nie można. Szuani rozrzucili moft kamienny na- 
zwany Cantacho, między Vitré i Rennes. 
Toż zrobili z moftem między VitreiFougere. 

Delaunay wzywał konwencyą, imieniem wy- 
działow, do; poftrzegania błędow w organizacyi 
policyi Paryzsiey, względem obcych, ktorzy tu 
spilki knuią. Podał tym końcem proiekt do de- 
kretu w punktach naftępuiących. 
` 1) Kommiffya policyyna będzie fię (kładać z 
trzech osob, ktore pod dozorem wydziału bez- 
pieczeńftwa działać malą. 

2) Członki te będą mianować agentow niż- 
szych, do policyi Paryzkiey. 

3) Więzienia w pośrzod miafta leżące, tudzież 
Bicetre, Vincennes, i Saletralnia, będą tey 
kommiffyi poddane, co do bezpieczeńftwa, íta- 
raaności o zdrowie, 1 dozoru nad więźniami. 

4) Pensya dla każdego kommiflarza bedzie na 
rok 12,000. liwrow. Będą mocni kommifiarze 
wzywać pomocy woyfkewey, od pułku policyy- 
nego, ku utrzymaniu dobrego porządku. 

5) W sprawowaniu funkcyi będą kommifłarze 
nofić ubior, przepisany od wydziałow bezpieczeń- 
ftwa 1 ocalenia. —  '; 

Proiekt ten przyięto w kohwencyi; lecz w pu- 
bliczności szemrzą przeciwko niemu powszechnie, 

Seffya wczoraysza była poświęcona na roztrzą- 
sanie proiektu opata Sięyes do ufłanowienia 
sądu, pod imieniem Jury conftitutionaire, 
Bardzo wielu mowiło przeciwko temu proiekto- 
wi. Berleis mowił za proiektem co do nada- 
nia mu mocy wyrokow przeciwko gwałcicielom 
konftytucyi; lecz sprzęciwiał mu fig, co do wła- 


dzy podawania odmian w konftytucyi, i sądzenia 
kryminalnie, gdzie prawo milczy, = Eschassęte 
riaux chwali proiekt iedynie dla tego, iż dąży 
do uftanowienia trybunału na fłuszności przyro- 
dzoney zasadzonego. Zresztą mieści go w rzęd 


myśl naypięknieyszych, ktore tylko płodem bydź: 


mog wielkiego prawodawcy. Zdaniem Machiawel« 
la, tnowił trzeba rzplite, by fię długo utrzymać mo- 
giy, przywodzić częftokroć do ich początkow. Sąd: 
konftytucyyny ieft ciałem zachowuiącem, ktore 


trwałość rzplitey zaręczyć potrafi. On sam tylko moe; 


że o gwałceniu konftytucyi przez ciało prawodawn 


cze popełnionem sądzić. On sam może zapobiegać. 


przemocy ktorą sobieiedna z obcyga rad, nad drugą 
przy właszczać by mogła. Opinia publiczna doda mu 
mocy, iako iey Areopagowi Atenfkiemu, iako iey 
Censorom Rzymfkim dodawała. Przeczeń nabywa 
roftropność szacunku u każdego członka ciala pra- 
wodawczego, ofiaruiąc mu schronienie pewne po 
zakończeniu przykrego urzędowania. W oboch 
więc przymiarach, tak co do społeczności,, 
iako też co do obyczayności będzie sąd kon- 
ftytucyyny korzyftnym. Zapobiega nadto szko- 
dom wypływalącem z częltych zborow licz- 
nych, dla odmiany w konftytucyi zwołanych. — 

Thibaudeau nie upatruie w sądzie konftytu- 
cyynym nic, procz władzy konftytuniącey bezprze- 
fłannie; takowa zaś nieuftanna rewizya konftytu- 
cyi nie 1eft [czem innem, podług niego, iak two- 
rzeniem nierządu. Sądzi procz tego, iż fłanowić 
ftrożow nad konftytucyą, dozorcow nad władzami, 
toż famo ieft, co dawać iem panow, ktorzy w 


krotce więzy na nie włożą. Przywodzi na przykład . 


Pensylwanią, Kktorey konftytucyą ciż sami 
przeiftoczyli, co nad iey trwałością czuwać byli 
powinni. jego zdaniem, do opinii publiczney 
należy, wftrzymywać pychę osobiftą, i bronić 
przeciwko niey konftytucyą. — Lareveillere 
broni nie tak żwawo proiektu do konftytucyi, iak 
walczy przectwko proiektowi opata Sieyes, kto- 
rego nieograniczoność groźną mu sie bydź wydaie. 
Trwożą go nadewszyftko zwroty częfte odmian, i 
rewolucyow. Nie tworzmy nowych, mowił, gdy 
iuż wolni ieftesmy. (Tu przerwały mowę iego 
oklafki.) Kończy na reszcie tem , żeby się przy» 
wiązać, do wolności społeczney i osobiftey, szu- 
kać iey w rządzie rzeczywiftym, choćby teź był 
wprowadzony od ludzi nayposlednieyszych, í 
utrzymywać ią przęz pofłuszeńftwo i wzanowanię 
ku prawom, == 
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„Avertifement:. Jan Jerzy Wasner iuż przez li- 
czne popełnione kradzieży osławiony ziodziey, Zo- 
fiał znown swieżo w Goschiitz w Sląszku z koniem 
wierzchowym z fkaragniadym lewą nogą nad ko- 
pytem biało znakowaną tudzież i czoło biało zna- 
czne maiącym, z dobrym fiszbinowym angielfkim 
fiedzeniem i uzdeczką metalem pobitą 1 uzdzieni- 
cą schwytany, ten koń zdaie fię podług okoli- 
czności bydź w Pruflach-Południowych ukradzio- 
nym. Na rekwizycyą przeto Regencyi hrabiego 
Reichenbacha z Goschiitz w Sląszku czyni fię ka- 
źdemu otym wiadomo, tym końcem aby niezna- 
ny właściciel tegoż konia i pórządkow naydalcy 
w przeciągu 4. tygodni do Goschiitz odezwał I ia- 
ko właściciel legitymował fię, a konia z rekwi- 
zytami odebrał, w przeciwnyin zaś razie wszyft- 
ko przedane zoftanie i pieniądze zań wźięte po- 
wytrąceniu obrocznego tymczasowo od depozi- 
tum złożone zoftaną. A gdy' tuż rozporządzenia 
takowe naftąpiły iż tenże Wasner tu do inkwizy- 
cyi zoftanie sprowadzony a wiadomo że tenże 
człowiek w wielu mieyscach iuż znaczne popełnił 
złodzieyftwa, przeto żąda fię po każdym wiado- 
mości takowych okoliczności maiącym aby nie- 
odwłocznie albo osobiście, albo na pismie tu do 


Wschowy otym uczynił doniefienie, w Wscho< 
wie dnia 24. Sierpnia roku 1795. 
Kroiewika Południowa -Prufka Powiatowa 
luftycyi Kommiffya, 


Obwieszczenie. Sąd J.K. Mci Miafta Poznań 
podaie ninieysżzym Obwieszczeniem do publiczney 
wiadomości: IŻ Kamienica tu w Poznaniu na wiel- 
kiey ulicy pod Nr. 36. ftoiąca, niegdy Sławetn. Ja- 
na Fryderika Saupe dziedziczna, urzędownie Zł, 
pollk. 15000. taxowana, ma bydź publicznie, na 
terminach do tego wyznaczonych, iako to: dnia 
I2. Novr. r. t. dnia I2. Januar a. f. a na terminie 
oftatnim i zawitym dnia 12. Marca f.a. o godzi- 
nie 9. przedpołudniowey na Ratuszu tuteyszym, 
przed J. M. Panem Menzel, Affefforem fądowym i 
Syndykiem Miafta tego, do tego Dzieła deputowa- 
nym, fpofobem Licitacyi odprzedana. Na po- 
wyższe terminą zaporzywaią fię oraz wszyscy aż do- 
tąd niewiadomi Wierzyciele, pretenfye iakowe do 
gruntu malący, ftawienia fię, z tą dla nich przy- 
łączoną przeftrogą, iż ktoryby z nich na powyż- 
szych terminach, a w szczegolności na ofłatnim 
zawitym, z fwoigmi niepopiływał fię do tey Kae 


mienicy pretenfyami, takowy z temiż pretenfyain 
odciętym zofłanie, i szczegolnie tylko Prawo do” 
Ofoby Sukcefforow wfpomnionego niegdy Sławet, 
Saupe ofłrzeżone mieć będzie. Dan w Poznaniu. 
dnia 8.Sierpnia 1793, R. 


Sąd J.K, Mci Miafła Pruspołudniowych. --. 


Lift gończy. Pocztylion .moy imieniem jozef, 
rodem, iak powiadał, z Wilczyna w Prusach zacho= 
dnich, okradł pocztę wozkową, ktora o iednym 
koniu ztąd do Koła i z tamtąd ua powrot chodzi 
przez Russocice (gdzie fię także urząd poczto- 
wy znaydnie, dla odbierania i oddawania liftow f 
rzeczy) zabieraląc lifty i cztery worki z pieniędzmi 
1 uciekł, zofławiwszy konia i wozek. w gościńcu 
wsi Wilkowa pod Koninem. 

„Worki rzeczone były znaczonei zawierały w sobie: 
D KP.C . . . ;tal.4tgr.sr. 5. den.g 
1) H.S. zł. pol 79gr. 12 czyli 13 
1) H. S . go . 24. . I5 

„.DHR.S O N e 

| 0:2 

W dwoch liftach było . 6 . 

Summa tal 88 gr.sr. 7 den 6% 

Złodziey ten ieft wzroftu malego, ma lat 18 do 

20. chudy, twarzy podługowatey, ma oczy i włosy 

czarne, suknią polfką iasnobłękitną, kamizelkę 

niemiecką czarnoprążkowatą, spodnie płocienne i 

kapelusz okrągły. Ktoby go złapał i przyftawił, 

będzie względem kosztow wynadgrodzony. W Ko» 

ninie d. 28. Sierpnia 1795. 

Urząd Kr, Pr. pocztowy: 


"B1aqU211E AA ! 


Obwieszczenie. Niżey podpisany, na mocy gas 
lecenia odebranego od Szli. magiftratu tuteyszego, 
resp. publikum donofi; iż dnia 15. Września a.c. 
po południu o godzinie 2. powoz cały pokryty, 
zielono-lakierowany, na dwie osoby, z zelazne» 
mi ofiami na ryssorach za pieniądze gotowe wku- 
rancie tu przed ratuszem licytowanym będzięz 
w Poznaniu dnia 25. Augufta roku 1795. 
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"Obwieszczenie. Wypis z` powszechnego 
prawa kraiowego, ktory przez dwoch w prawie 
biegłych mężow (Ich Mé. PP. Suarez i Gofs- 
Ler radzcow taynych,) pod tytułem: 


Nauka o prawach dla mieszkańcow Panfiw Prujkich, 


w ięzyku Niemieckim był wydany, wyszedł dla 
powszechnieyszey użyteczności po Polfku przetłu- 
maczony, w Berlinie nakładem Fryderyka Nicolai, 
kfięgarza z pod prafy. Možna go doftać po wszyft- 
kich kfięgarniach w Prusfiech i w Szlązku, a procz 
tego u JPana Bergmana, Sekretarza Kamery w 
Poznaniu, i JPana Czaykowskiego, Archtwi- 
fty w Toroniu. Za ieden Exemplarz w ięzyku Nie- 


mieckim płaci fię Zł. pol. 3. w grubey monecie pra- 
fkiey. Gdy zaś kto 24. Exemplarze razem bierze, 
płaci talerow IO. to ieft złł. 25. za ieden. Exem- 
plarz w ięzyku Polfkim kosztuie zł. pol.5., kto zaś 
12. Exemplarzow razem kupuie, doftanie ie za ta- 
lerow 8. to ieft exemplarz po zł. pol. 4. Ceny te 
f} tym końcem tak ułożone, ażeby ci, -ktorzy 
przedażą w małey liczbie chcą fię zatrudniać, za fa~ 
tygę wynadgrodzeni bydź mogli. Za przewoz z Ber- 
lina do Poznania, raczy każdy kupuiący, do ceny 
za każdy exemplarz poł grosza srebrnego dołożyć. 


W Poznaniu, d, 30. Sierpnia 1795. 
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Drukował Deker i Kompanie w Poznaniu, 


